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lin izw y ijn n  Sesja Sejmom
Z niecierpliwieniem omawiano cią­

gle ewentualności złączone z nadzw y­
czajną sesją sejmową. P rzedew szy- 
stkiem dotyczyły te różne zapy ty ­
wania samego zwołania Sejmu, palącą 
kwestję stanowiło zagadnienie, czy p. 
P rezydent wogóle zwoła jeszcze Sejm 
i otóż spraw a ta już została wyjaśniona 
ostarniem zarządzaniem p. P rezyden­
ta o zwołaniu nadzwyczajnej sesji sej­
mowej na piątek, dnia 23 maja.

Obecnie wzm agające się zaintereso­
wanie, jakie się skupia dokoła nadcho­
dzącej sesji, da się streścić w  dwuch 
podstawowych py tan iach:

1. czy sesja przyczyni się do w y ja ­
śnienia sytuacji politycznej i usunięcia 
dotychczasowego stanu przewlekanej 
niepewności,

2. czy p raca  Sejmu da jakie wyniki 
realne w  sensie załatwienia choćby tyl­
ko najpilniejszych /spraw  z zakresu 
ustaw odaw stw a.

O ile odpowiedź na pierwsze pyta­
nie zależy całkowicie i wyłącznie od 
w ładzy  rządowej, to załatwienie py ta ­
nia drugiego, z chwilą gdy parlamento­
wi będzie dana możność pracy, spoczy­
w ać będzie wyłącznie na samym Sej­
mie. Co się w  nim wysunie na plan 
fcńerwszy: sp raw y polityczne czy go­
spodarcze ?

Oba sposoby myślenia stano­
wią w  społeczeństwie, branem jako 
całość, dość znikomą mniejszość. 
Szeroki ogół kieruje się w  sprawach 
natury ogólnej praktycznym  sposobem 
myślenia: pragnie spokoju, porządku, 
jasno określonych sytuacyj i w y ra ź ­
nych wyników z tego, co stanowi ca­
łokształt t. zw. pohtyki.

Wedie tycli kry terjów  ogół usto­
sunkowuje się do najbardziej funda­
mentalnych zagadnień naszego życia 
politycznego. Na ich podstawie odw ró­

cił się w swoim czasie od parlamenta­
ryzmu, gdy na tym terenie ciasnota 
myślenia w  sposób wyłącznie polity­
czny doprowadziła do wewnętrznego 
paraliżu. .Na tej także podstawie w 
ciągu lat ostatnich odżywają w  nim 
znowu i to coraz silniej, sympatje do 
przedstawicielstwa narodowego. Dal­
szy jednak i os tej ewolucji związany 
jest ściśle z dalszem zachowaniem się 
samego parlamentu.

W  przededniu nowej sesji pytanie, 
jaki będzie jej przypuszczalny prze­
bieg i wynik, nabiera spotęgowanego 
znaczenia. Szereg aktualnych kwestyj 
z iruwno politycznej jak i gospodarczej 
natury  stanie przed Sejmem zaraz po 
otwarciu sesji i czekać będzie na roz- 
wiązanie. Jeśli pracy  parlamentarnej 
nie uda się w  ten sposób ułożyć, by 
jedne spraw y nie przesłoniły i nie uni­
cestwiły drugich, sesja zakończy się na 
impasie i społeczeństwu przyniesie roz­
czarowanie. O tem powinni pamiętać 
odpowiedni politycy sejmowi.

Przed kilku dniami ogłoszono w  
pismach spis ustaw, które już zostały 
uchwalone przez komisjęai czekają tyl­
ko sposobności, by je Sejm ostatecznie 
załatwił. W spisie tym, obejmującym 
21 punktów m amy kilka takich, które 
nie powinny doznać żadnej zwłoki.

Do nich należy przedewszystkiem re­
forma podatku przemysłowego, która 
może wprowadzić pewną ulgę w  cięż- 
kiem położeniu miast. Analogiczny pro­
jekt co do ulgi podatkowej dla wsi 
(reforma podatku dochodowego) ocze­
kuje załatwienia w  komisji. Pozatem  
mamy parę traktatów, które należałoby 
ratyfikować i kilka ustaw  drobniej­
szych, posiadających jednak w chwili 
przesilenia gospodarczego znaczenie 
aktualne.

To jedna grupa. Równorzędnie z 
nią stoi grupa druga — spraw  poli­
tycznych . konstytucyjnych zasadni­
czego znaczenia, jak k red y ty  dodatko­
we, zamknięcia rachunkowe i t p.

Ponad zaś obu sprawami wisi miecz 
Damoklesowy w postaci rozgrywki 
większości sejmowej z Rządem o- 
becnym, a zatem zgłoszenia i uchwale­
nia wniosku o votum nieufności dla 
rządu. Z chwilą, gdy miecz ten spaanie, 
przetnie^ on wszystkie nawiązane już 
nici prac sejmowych. T rzeźw ość i roz­
waga kierujących czynników w Sejmie 
mogą w strzym ać ten cios polityczny 
na tak długo, póki nie będą załatwione 
inne najważniejsze sprawy. Jeśli tego 
nie potrafią, odpowiedzialność za 
bezowocność sesji spadłaby w oczach 
ogółu na te czynniki.

Na terenie Ligi Narodów.
Oczekiwana z dużem zainteresowa­

niem 59 sesja Rady Ligi Narodów, któ­
rej program obejmował tak doniosłe 

r§ praw y jak raport komitetu prawników, 
obradujących w  końcu lutego i na po­
czątku m arca br. w  Genewie nad 
uzgodnieniem paktu Kelloga ze S tatu­
tem Ligi Narodów, oraz sprawozdanie

komisji bezpieczeństwa i a rbitrażu — 
zawiodła naogół pokładane w  niej na­
dzieje. Ujawniające się już w  owej ko­
misji prawników rozbieżności, w  spra­
wie traktowania za targów  przedsta­
wionych do rozstrzygnięcia Radzie Ligi 
Narodów (art. 15 paktu Ligi) zaryso­
w ały  się wyraźnie wskutek Kon-
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sekwem nych prób niemieckich, zmie­
rzających do wprowadzenia koncepcji 
obowiązkowego arbitrażu politycznego. 
Również wyniki 3-ciej sesji komitetu 
arbitrażu i bezpieczeństwa w  sprawie 
wzmocnienia środków zapobiegających 
wojnie, a przedstawione Radzie Ligi 
nie przyniosły spodziewanych rezul­
tatów. Z jednej strony Niemcy przy 
poparciu Anglji, k tóra wystąpiła z 
inicjatywą w  tej sprawie podczas o-

statniego Zgromadzenia Ligi, podsuwali 
czysto platoniczne środki przeciw na­
pastnikowi w  formie akcji koncyljalnej 
(!), z drugiej zaś strony Francja tw ardo 
stanęła na gruncie art. 16 paktu, trak tu­
jącego o zbiorowej akcji przeciw na­
pastnikowi. Nie ulegało wątpliwości, 
że te głębokie i zasadnicze różnice spo­
wodują dalsze odwleczenie spraw y do 
następnej sesji, co się też stało.

N^mieckie
Hasłem bieżącej polityki niemieckiej 

jest pomoc gospodarcza dla wyludnia­
jącego się w  szybkim tempie Wschodu 
niemieckiego, wycieńczonego , odpły­
wem  najżywotniejszych sił „zagrożone­
go naciskiem polskiej inwazji11. U- 

'ęieczka od zrujnowanego gospodar­
stw a  w  Prusach  Wschodnich i ,c o ­
roczna emigracja w  liczbie około 35 
tys. ludzi — oto narodowe i polityczne 
niebezpieczeństwo, przed którem o- 
strzega prasa niemiecka. Bo „wskutek 
ucieczki z roli i upadku gospodarczego 
niemieckiego Wschodu w zrasta  — w e ­
dług „Bote aus dem Riesengebirge** —. 
daleko idące niebezpieczeństwo, że 
wschiodiiio-niemieekie Pogranicze bę? 
dzie coraz to bardziej polonizowane11. 
Z jednej strony więc w zrost polskości 
z drugiej zaś oapływ  niemczyzny mobi­
lizują wszystkie siły Niemiec na „ ra ­
tunek zagrożonego, anemicznego 
Wschodu niemieckiego*1, równocześnie

zaś maskują plan wzmocnienia pasa 
niemczyzny — silnie osłabionego na te­
renie polskich ziem zachodnich. To też 
nic dziwnego, że „Kólnische Zeitung'*'’ 
(10. V.), w  odpowiedzi na opinię min. 
Jw ardow sk iego  w  „Czasie** o „nie­
przyjaznym  stosunku** Niemiec pisze, 
że „Rząd polski wie od dawna, że i dla­
czego rany, które niemieckiemu naro­
dowi na jego granicach wschodnich 
w brew  zasadzie samostanowienia na­
rodu przed dziesięciu laty zostały za­
dane, nie mogą się zabliźnić**. W p ra w ­
dzie rząd niemiecki —  pisze on dalej — 
uroczyście zapewnił, że „będzie dążył 
do rozwiązania zagadnienia korytarza 
tylko na drodze pokojowej** — ale 
,;w strząsa jący  bilans polskiej polityki 
odniemczania nie daje żadnej nadziei 
poKojowego rozwiązania tego proble­
mu. W obec tych trudności — konklu­
duje autor — współpraca jest niemożli- 
w a “.

Włochy - Franci a.
W iosenna sesja Ligi Narodów w  

błyskawicznem tempie przemknęła 
przez horyzont polityczny, jakby się 
obawiano, że jej dłuższe trwanie zbyt 
jaskrawo oświetli głębie istniejących 
nieporozumień.

Nie obawiały się tego copraw da 
Włochy. Przeciwnie  dołożyły wszel­
kich starań, ażeby  rzucić jaknajja- 
skraw sze światło na swój konflikt z 
Francją. Po mowie ministra Gran- 
diego w  parlamencie rzymskim akom­

paniował jej w  dalszym ciągu Musso- 
lini w Livorno, by wreszcie na sam 
finał przelotnych rokowań genewskich 
w  najrozgłośniejszą uderzyć fanfarę na 
przeglądzie wojsk i milicji faszystów^ 
skiej w  pięknej Florencji.

Wiadomości, jakie z nad Lematiu o- 
raz z Wiednia przeniknęły do p rasy , 
dość wyraziście ttomaczą tem impet 
faszystowskiego Rzymu. Nie jest to 
wyłącznie tylko atak dyplomatyczny, 
lecz w  chwili obecnej może jeszcze 
bardziej j działanie zaczepno odporne 
przeciwko kontrofensywie podjętej 
przez przeciwnika.

W łochy starają się zaostrzyć do 
możliwie najwyższego stopnia swój na­
cisk m arynarski na Francję oraz po­
brzękują niedwuznacznie orężem,' nie- 
tylko w  nadziei osiągnięcia maximum 
ustępstw  na gruncie np. kolonjalnym, 
lecz także dla osłony pozycji, k tórą 
sobie zdobyły przeciwko Francji w  re ­
publice austrjackiej.

M I Z
Ogłoszono komunikat urzędowy, 

który stwierdza, iż kumisja reparacyj- 
na powzięła uchwałę, konstatującą, iż 
wszystkie warunki wprow adzenia  w  
życie planu Younga zostały w ype ł­
nione.

Plan Younga wszedł w  życie, zaś 
stosunki pomiędzy Komisją Repara- 
cyjną a Niemcami uryw ają  się z chwilą 
wprowadzenia w  życie tego planu. ,

Międzynarodowy Bank w ypłat roz­
począł także swoje czynności, Niemcy 
przekazały  do Banku w ynta t  między­
narodowych certyfikaty dłużnicze. 
Premjer Tardieu w ydał wobec tego po­
lecenie rozpoczęcia ewakuacji trzeciej 
strefy Nadrenji.

Tydzeu dziecka.
Polski Komitet Onieki nad Dziec­

kiem urządza od 26 do 31 maja r. b., w  
całej Rzeczypospolitej „Tydzień Dziec- 
ka“.

„Tydzień Dziecka** przyszedł do 
nas z Zachodu, z krajów zamożniej­
szych i Odpowiednio uświadomionych. 
Już to jedno mówi, że dziecko rośnie 
tam  w  warunkach lepszych. Nie zna­
czy to, aby Zachód nie znał dzieci o- 
puszczonych, dzieci ulicy, dzieci, t ra ­
wionych przez gruźlicę i inne choroby,

dzieci głuchoniemych, przestępnych, 
trudnych do prowadzenia i t. p.

Jednak dzieci, ootrzebujacych opie­
ki społecznej jest, niewątpliwie, mniej 
niż u nas.

IPomimo to Zachód urządza „(Ty­
dzień Dziecka**. I w tym czasie p rzy­
pomina każdemu o najważniejszym o- 
bowiązku wobec własnego k raju, w ła ­
snego narodu, o obowiązku opiekowa­
nia się dzieckiem. Nietylko tem  opu-

szczonem, chorem, nieszczęśliwem, ale 
i zdrow em  dzieckiem salonu.

Bo „Tydzień Dziecka.** — to nie T y ­
dzień Filantropii, dobroczynności, do­
raźnej pomocy — to nie zbiórka na 
rzecz biednych „Tydzień Dziecka** — 
to jest przypomnienie obowiązku w o­
bec dorastającego pokolenia —  to zro­
zumienie p raw  dziecka, elementarnych 
p raw  do życia.

„Tydzień Dziecka**, — to nauka 
stw arzania  dla dziecka — życia dzie­
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cięcego, w arunków  odpowiednich jego 
w ym aganiom  i przyzwyczajeniom. Ca­
ły  naród może p rzeżyw ać  k ryzysy  
gospodarcze, klęski powodzi, nieuro­
dzajów, pożarów, ale obowiązkiem n a ­
szym  jest pomóc dziecku przetrw ać te 
klęski najmniej boleśnie i z najmniej- 
szem narażeniem życia i zdrowia.

„Tydzień Dziecka11 — to przypom­
nienie matce, — matce z salonu i matce 
z ubogiej izby, — że najważniejsza pra­
ca w  domu — to praca nad dzieckiem, 
nraca, w ym agająca nietylko material­
nych środków, ile zrozumienia potrzeb 
dziecka i kierowania się miłością 
m atczyną i zrozumienia, że dziecko nie

jest nigdy ciężarem, hańbą i zawadą, 
lecz radością. To nie ślamazarne roz- 
tkliwieme się i rozpieszczenie dziecka, j 
a surowa konieczność zrozumienia 
dziecka i jego potrzeb.

„Tydzień Dziecka11 —  to zrozumie­
nie, że opieka nad dzieckiem zaczyna 
się od chwili urodzenia, i że chcąc 
dobrze opiekować się dzieckiem star- 
szem, musimy dokładnie, znać jego 
przeszłość i na tej zasadzie wniosko­
w ać o przyszłości.

„Tydzień Dziecka11 — to tw ierdze­
nie: jesteś takim, jaką była opieka nad 
tobą. Im lepsza opieka nad dziećmi, 
tem mniej więźniów

„Tydzień Dziecka11 — to walka z 
przesądami, znachorami, cygankami 
i złymi doradcami matek.

„Tydzień Dziecka11 — to pow taiza- 
nie:
Karą i biciem jeszcze nikt nikogo nie 

wychow ał.
Obawa ka ry  uczy dziecko kłamać i 

oszukiwać. <
Bicie krzywdzi dziecko.
Pogoda i uśmiech są najlepszymi w y ­

chowawcami.
Dziecko odpłaca miłością za miłość, 
ufnością za ufność, • • i <; 
urazą i niechęcią za złość i niespra­

wiedliwość.

Szkofg nkNieriu i t o  dla Mm nieoiisEkiii!.
W  bieżącym tygodniu odbywają się 

na terenie W ojew ództwa Śląskiego 
wpisy  do szkół mniejszościowych P od ­
czas gdy rząd pruski na Śląsku Opol­
skim wszelkiemi sposobami uniemożli­
w ia  tworzenie szkół dla ludności pol­
skiej, władze polskie w  poczuciu w ro ­
dzonej tolerancji utrzymują szkolnictwo 
dla mniejszości niemieckiej.

Lojalna mniejszość niemiecka, gdy­
by chciała zdobyć się na odrobinę spra­
wiedliwej oceny stosunków, porównu­
jąc swój los z losem ludności polskiej na 
Śląsku Opolskim, powinna byęlzadowo- 
lona ze swego losu i okazywać 
wdzięczność władzom polskim za oka­
zyw aną  im opiekę. Ale „Volksbund“ 
k tó ry  w  istocie rzeczy jest tylko na­
rzędziem antypolskiej polityki rządu 
n emieckiego, nie czuie się zadowolo­
ny  i ciągle podnosi żale na rzekome 
upośledzenie mniejszości niemieckiej.

Najwięcej zatargów  i skarg „Yolks- 
bundu11 tyczy się spraw  szkolnictw 
mniejszościowych. Na każdą niemal 
sesję Rady Ligi Narodów w pływ ają  
zażalenia Volksbundu, które zazwyczaj 
kończą się odesłaniem ich bez uwzględ­
nienia ze względu na brak ich słuszno­
ści. Volksbundowi bowiem chodzi o 
sztuczny nadmierńy rozwój szkolnictwa 
mniejszościowego, by potem fakt ten 
w yzyskać  na terenie międzynarodo­
w ym  jako dowód siły niemczyzny na 
Śląsku. S ta ra  się więc Volksbund ścią­
gać  do szkół mniejszościowych dzieci 
rodziców polskich, których usiłuje na­
kłonić do zapisania dzieci do szkół nie­
mieckich za pomocą namów, gróźb 
i zw ykłych  przekupstw.

Obecnie w  okresie wpisów do 
szknł mniejszościowych agitatorzy 
Volksbundu próbują stosować znowu tę 
sam ą taktykę. Kręcą się w śród tych

rodziców, którzy z różnych powodów 
nie zapisali jeszcze swojego dziecka do 
szkoły, i nakłaniają ich do zapisania 
dziecka do szkoły niemieckiej. Poza- 
tem tu i ówdzie próbują nakłonić ro­
dziców polskich do przeniesienia zapi­
sanych już dzieci ze szkoły polskiej do 
szkoły mniejszościowej.

Nie należy wątpić, że ta agitacja 
Volksbundu spotka się z zupełnem nie­
powodzeniem. Dowodzi tego chociażby 
wspaniały  w ynik  wpisów do szkoły 
polskiej, k tóry  p rzew yższy ł wszystkie  
dotychczasowe wyniki z lat poprzed­
nich. Lud śląski masowo ciągnie do 
szkoły polskiej, wiedząc, że tylko w  
niej jest przyszłość dzieci śląskich.

Niemniej należy ostrzec rodziców 
przed machinacjami agitatorów Volks- 
bundu. Szkoła mniejszościowa jest ty l­
ko dla dzieci niemieckich. Dziecko 
polskie w takiej szkole ulega rychłemu 
zepsuciu, gdyż w ychow yw ane  w  
obcym języku nie może się tak  dobrze 
rozwijać, jak w  szkole polskiej. Poza- 
tem przyszłość dzieci kończące szkołę 
niemiecką, jest bardzo niejasna. Szkoła 
mniejszościowa jest naogół niżej zorga­
nizowana, niż szkoła polska. Jest to

zazwyczaj kilku-klasowa szkoła, która 
me daje dziecku takiego wykształcenia, 
jak wysoko zorganizowana szkoła pol­
ska. Dziecko z ukończoną szkołą mniej­
szościową ma więc zamkniętą p rzy­
szłość dla siebie.

Dlatego rodzice niemieccy, jeśli 
chcą, nie zapisują swe dziecko do 
szkoły mniejszościowej Oni ponoszą 
odpowiedzialność za przyszłość swych 
dzieci. Ale rodzice polscy muszą w  in­
teresie sw ych własnych dzieci zapisy­
w ać  je tylko do szkoły polskiej, k tóra 
otwiera dzieciom drogę do przyszłości. 
Rodzice polscy, k tórzyby ulegli agita­
torom Volksbundu i zapisali dziecko do 
szkoły niemieckiej, popełniają na swem 
dziecku zbrodnię, k tórą t im potem 
dziecko nigay w ybaczyć  nie będzie 
mogło. ;

Zwracamy- się Więc z ostatniem u- 
pomnieniem do tych^ którzy nie zapisali 
jeszcze dziecka swego do szkoły pol­
skiej, by uczynili to jeszcze teraz w  
ostatniej chwili. Nie wolno im zapisy­
wać swego dziecka do szkoły mniejszo­
ściowej. Szkoła niemiecka jest tylko dla 
dzieci niemieckich. Dla dzieci polskich 
istnieje tylko szkoła polska!

Z M ik o łow a  i okolicy .
— PODZIĘKOWANIE.

W szystkim  Obywatelom miasta Mi­
kołowa, k tórzy przyczynili się do 
uświetnienia tegorocznego Św ięta Na­
rodowego 3. Maja, składam niniejszem 
serdeczne podziękowanie.

M i k o ł ó w ,  dnia .19. maja 1930 r.

(—} K o j ,  burmistrz.

— W ieczornica uczenie Miejskiego 
Gimnazjum Żeńskiego.

. Jak co roku, uczenice Miejskiego 
Gintiiiazjum Żeńskiego urządzają dnia 
25. maja o godz. 7 w  sali Hotelu Po l­
skiego wieczornicę, z program em  ba r­
dzo urozmaiconym. Poniew aż czysty 
docnód przeznaczony jest na zakupie­
nie książek dla niezamożnych dziew­
czynek, uczenice zwracają  się do tu­
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tejszego obyw atelstw a z uprzejmą 
prośbą, o jaknajliezniejsze p rzyb ic ie  
na przedstawienie i przyczynienie się 
w ten sposób do zdobycia środków m; 
zakupienie podręczników szkolnych.

Łaskawej Sprzedaży biletów w ce­
nie od '.OSO zł,, do podjął się p.
Śmiekowski (księgarnia, ul 3. Maja).
— Baczność śpiewacy Tow. Śpiewu

„Harmonja”.
Z powodu nadchodzącego Ogólno-Ślą- 

skiego' Zjazdu Śpiewaczego!, który odbę­
dzie* się pfUhsMs Zielonych Świąt w Kato­
wicach uprasza Zarząd Towarzystwa 
wszystkich śpiewaków czyneych o liczne 
i punktualne uczęszczanie na lekcje, które 
sic odbywać będą w każdą środę i piątek 
o godzinie 19.30 w lokalu związkowym
13. Rudzkiego.

W razie niedopiswmia drużyny w le­
kcjach bęclziŹyZarząd zmuszony? odwołać- 
udział w konkursach.

Uważamy przeto, że doniosłość Sału 
który mamy wytknięty, każdemu śpiewa­
kowi jest znany i lekceważenie w tyrypeł- 
nianiu obowiązku pójedyń&zyeh członków 
może'zachwiać powagę towarzystwa.

,,C z o ś ć P i e ś n i !”
Zarząd.

— Związek L. O. P. P. Ocldz. w Mikołowie.
W związku z VII. Tygodniem [.lotni­

czym Miejscowy Komitet L. O. P. P. 
'•podaje niniejszem ^p.tyiadomościjjseiw dn. 
31 maja r b. cTg.odz. 8 wieczorem urządza 
w sali p. Ratki w Mikołowie urozmaiconą 
niespodziankami zabawę taneczną. 

ń/Uzyst-y 'dochód z zabawy przeznaczony 
jest na cele U. O. P. P. Wstęp na osobę 
wynosi 1 zł.

Organizujmy
W zorem lat ubiegłych przystępuje 1 

Związek Obrony Kresów Zachodnich 
i w roku bieżącym do organizowania 
kolonij letnich dla dzieci polskich z Nie­
miec, Gdańska ityk-ni zachodnich (G. 
Śląska i Pomorza).

W ysoki protektorat nad tą akcją ra ­
czyła przyjąć Pani P rezydentow a 
Mościcka.

Rodacy!
Pamiętajcie, że po tamtej stronie 

kordonu, w  Niemczech i Gdańsku, pę­
dzi trudny żyw ot półtoramiljonowa 
rzesza rodaków naszych. Dziecko pol­
skie, wegetujące w najgorszych w arun ­
kach zdrowotnych, wzrastające w  oto­
czenia obcem i mieprzychylnem pol­
skości, w ychow ane w  olbrzymiej 
większości w  szkole niemieckiej —- w o ­
ła o naszą pomoc, chce odetchnąć pol- 
skiem powietrzem, poznać kraj ojczy-

Komitet Miejscowy L. O. P. P. apeluje 
gorąco do P. T. publiczności o liczne przty 
bycie i poparciu/ zrozumiałego ite‘elu za­
bawy.

Z a r z ą d .

— Ochotnicza Kolumna Sanitarna.

Zebranie miesięczne Ochotniczej 
Kolumny Sanitarnej Mikołów odbędzie 
się dnia 25 maja rb. o godzinie 13-tej 
Włdokalu p. Kiela w  Mikołowie. Z po­
wodu bardzo ważnych spraw  uprasza­
my wszystkich członków o punktuał- 
nfef i pewne przybycie. Goście miie wi­
dziani.

„ C z e ś ć  P  ijg 1 ę g n a c j i“ .
Zarząd.

i
— Rzeczy znalezione

Unia 4. maja 1930 w fłzasie JpclbyKają- 
cego się targu w Mikołowie-, znalazł p. Ba­
ron Ja-n^z Mikołowa na tutejszym placu 
p. Adamka edną toi*ebkę damską zawie­
rającą pugilares / zawartością pewnej 
kwoty gotówki oraz kilka drobniejszych 
przedmiotów.

Właściciel znalezionych rzeKzy może się 
po odbiór zgłosić w Miejskim Urzędzie Po­
licyjnym na Magistracie, w godzinach 
urzędowych t. j. od godziny 8 do 12. 

______
Dnia 3. maja 1930 na tutejszej ulicy 

3 Mają został przez- miejscową policję wo­
jewódzką znaleziony portfel z pewną kwo­
tą  gotówki.

Właściciel może się po odbiór zgłosić 
w Miejskim Urzędzie Policyjnym na Magi­
stracie pokój nr. 12 w godzinach urzędo­
wych t. j. od godziny 8—12.

letnie Z. 0. K. Z.
s ty ,-usłyszeć wokół siebie polską mo- 
\vę i u nas zaczerpną! sił do długich, 
ciężkich miesięcy bytowania tam, gdzie 
je tw ardy  los postawił

Phmiętajćie, źe na polskim G. Ślą­
sku istnieją jeszcze dzisiaj nieuczciwe 
zamysły, aby dziecko polskie wciągnąć 
do szkoły niemieckiej i tam odstręczyć 
je od polskości.

Chcemy dziecku polskiemu dopo­
móc, chcemy, aby ono wyrosło na 
mocnego, zdrowego człowieka, na pra­
wego Polaka, świadomego wartości 
swego kraju ojczystego i jego kultury, 
na dobrego obywatela, nie lękającego 
się obowiązków, jakie mu przypadną — 
czy wobec wspólnoty polskiej na 
obczyźnie, czy też wobec ziem kreso­
wych, we własnem, niepodległem pań­
stwie.

Z każdym rokiem obejmuje akcja 
kolonijna Związku O. K. Z. coraz 
liczniejsze zastępy dziatwy szkolnej z 
Niemiec*. Gdańska, G. Śląska i Pom o­
rza. W  roku 192^ sprowadziliśmy do 
kj;ńju 436 dzieci, w  r. 1924 — 967 dzieci, 
w r. 1925 — 2360 dzieci, w  r. 1926 — 
4773 dzieci,Iw r. 1927 9411, w  r. 1928 
13312, w r. 1929 — 11363. Zatem w 
ciągu lat siedmiu 42622 dzieci.

W  roku bieżącym czeka z utęsknie­
niem na nasze .wezwanie 14000 dzieci. 

Rudacy!
Apelujemy do Waszej pomocy orag 

współpracy i zw racam y ..ęię do W as z 
gorącą prośbą:

Zgłaszajcie pomoc w organizowaniu 
kolonij naszych

Zgłaszajcie ofiary pieniężne i w  na­
turze w 'naszych Okręgach i w  Komi­
tetach Kolonij Letnich Z. O. K. Z.

Ufni w ofiarność i uczucia obyw a­
telskie, jakie okazało społeczeństwo 
polskie w  latach ubiegłych, przeświad­
czeni jesteśmy, że apel na-szżnie pozo­
stań fe bez echa i ze w szysc^  przyłożą 
ręki do spełnienia w znios łych 'zadań , 
iajfie, Związek O. K. Z. sobie postawił.

Centralny Komitet Kolonij Letnich
dla dzieci polskich z Niemiec, Gdańska 
i Ziem Zachodnich (G. Śląska i Pom o­
rza) przy Związku Obrony Kresów 

Zachodnich.

Programy radiowe.
Sobota 24. 5.

11.58 — Sygnał czasu, oraz hejnał 
z W ieży Marj., 12.05 — Koncert z płyt 
gramof., 13.10 — Kom. meteor:4, 15.40 — 
Kom. Gosp., kom. T. P. 16.00 — Nabo­
żeństwo m Jasnej Góry w Częstocho­
wie, 17.00— Marja Konopnicka wśród 
dzia t\ |W  szkolnej, 17.40 -  Skrzynka 
poczt, dla dzieci najmłodszych, 18.20 — 
„Śląsk a Polska w  dobie wojny trzy ­
dziestoletniej" (1618— 1648), 18.45 —
Rozmaitości, program na dzień nast., 
kom. T. P., przegląd widowisk, 19.05
— Codzienny odćinek powieściowy, 
19.20 — Intermezzo muzyczne, 19.30
— Odczyt „Kon w malarstwie pol- 
skiem", 19.58 — Sygnał czasu, 20.00
— „O przenoszeniu energji na od­
ległość r, 20.45 — Recital fortep. z War. 
21.35 — Feljeton z Warsz., kom. me­
teor., program na dzień nast., 23.00 — 
Muzyka lekka.

Niedziela 25. 5.
10.15 — Nabożeństwo z kość. pod we­

zwaniem Najśwl Maiąi Panny w Wielkich 
Piekarach, 11.58 — Sygnał czasu, hejnał 
z v\ ieży Marj. w Krakowie oraz kom. 
meteor., 12.10 — Poranek symfon. z Pil-
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liarmonji Warsz., 15.00 — „O ńiózmiarce 
i  musze szwedzkiej”, 15.20 — W ykład re­
lig ijny: „Królowa Pleśni”, 15.40 — In ter­
mezzo muzyc-znifr 16.00 — Transmisja po­
kazu lotniezo-gazowego z lotniska w Kato­
wicach, po transm. koncert popul. z udz. 
zćspołu instrument. P. R. w Katowicach,
18.35 — Audycja dla!1 szachistów, 18.55 — 
Rozmaitości, program na dzień nast., kom. 
Teatru Polsk., przegląd widowisk, L9.30 — 
„BEry i bojki śląskie*’, 20.30 — Transm. 
z Warszawy, 22-15 — Kom. meteor., kom. 
sport., program na dzień nast., 22.25 — 
Nadprogram, 23,00 — Muzyka lekka.

Poniedziałek 26. 5.
11.58 — Sygnał czasu, hejnał z Wieży 

Marj, w Krakowie, 12.05 — Koneerl z płyt 
..gramof., 13.10 — Kom. meteor, z Warsz.,
16.00 — Pieśni maj. z Wieży Marj. w K ra­
kowie, 16.15 — Kom. Gosp. oraz Teatru 
Polsk., 16.35 — Koncert z płyt gramof.,
17.15 — Pogadanka z działu: „Nowości 
radjowc’VftL7.45 — Muzyka lekka z W ar­
szawy, 18.45 — Rozmaitości, pr®gfam na 
dzień nast., kom. Teatru Polsk., przegląd 
widowisk, 19.05 — Codzienny odcinek po­
więziowy,' 19.20 — Kom. Strażactwa Śl„
19.30 — „Wiadomości z gramatyki języka 
polskiego”, 19.58 — Sygnał czasu z War- 
szaiyy, 20.00 — Przemówieiire p. Ministra^ 
Pracy i Opieki Społecznej pułk. Prystora 
w związku z „Tygodniem Dziecka”, 20.15 
— Kon& rt z Warsz., 22.00 — Fjęljeton 
z Warsz., 22.15 — Kom. m eteo”  program 
na dzień nast., 22.25 — „Ze świata — Od­
krycia, zdarzenia, ludzie”, 23.00 — .(hctczyt 
z Krakowa, 23.30 — Muzyka lekka.

Wtorek 27. 5.
11.58 — Sygnał czasu, hejnał z Wieży 

Marj. w Krako wifik 12.05 — Radjowy po­
ranek szkolny z Warsz., I»ii0 — Kom. 
meteor., 16.00 -  Pieśni majowe z Wieży 
Marj., 16.20 — Kom. '.Gosp. oraz Teatru 
Polsk., SI6.40 — Koneert z płyt gramof.,
17.15 — „Ogrodnik śląskim 17.45 — Kon­
cert z WaVsz.. 18.20 — Z cyklu sporto­
wego : „Poprad, El Dorado sportu kajako­
wego” , .1.8.45 — Rozmaitości, program na 
dzień nast., kom. Teatru Polsk., przegląd 
widowisk, 19.05 — Codzienny odcinek po­
wieściowy, 19.20 — „Przeszkody w odbio­
rze audycyj rad jo wy eh i ich zwalczanie”,
19.45 — Komunikaty harcerskiej, 19.50 — 
Opera z Poznania, po operze kom. meteor., 
program na dz. ąihst., retransm. ,zc stacyj 
zagranicznych (do godz. 24.00).

Środa 28. 5.
11.58 — Sjygnał czasu, hejnał z Wieży 

Marj. w Krakowie, 12.05 — Koncert z płyt 
•gramof., 13jfL0 — Kom. meteor.. 16.00 •— 
Pieśni majowe z W ieżyjM arj. w Krako­
wie. 16.15 — Audycja dla dzieci z Wilna,
16.45 — Kom. Gosp. oraz Teatru Polsk.,
17.05 — Intermezzo muzyczne, 17.15 —

'Gdzie i kiedy szliśmy przed innymi na- 
przód”eW.45 — Koncert popul. z Warsz.,]
18.45 — Rozmaitości, program na dżseń 
nast., kom. Teatru Polsk., przegląd wido­
wisk, 19.05 — Codzienny odcinek powie­
ściowy, 19.20 — Pogadanka dla gospo­
dyń, 19.45 — Komunikaty sportowe, 19.58 
— Sygnał ezasu;r20.00 — „Działalność Mu- 
SĆum Śląskiego w Katowicach” (z po­
wodu otwailiia Muzeum), 20.30 — Kon­
cert wiecz., 21.10 — Kwadrans literacki 
z Warsz., 21.25 — Dalszy ciąg koncertu,
22.10 — Feljeton z Warsz., 22.25 — N ad­
program, 23{00 — Skrzynka pocztowa

języku francaskim.

Czwartek 29. 5.
10.15 — ^Nabożeństwo z Katedry pozn.,

11.58 Sygnał?;czasu, hejnał z Wieży 
Marj, w Krakowi*, kom. meteor., 1,2.10 •— 
Poranek muzyczny z Filharm. Warszj^
15.00 — Wykład religijny: „Nowoczesna 
religijność”, 15.20 — Muzyka z Warsz.,
16.00 — Odczyt z Warsz., 16.20 — Kon- 
ćert: popul. z udz. zespołu instrum. P. R. 
w Katowicach, 17.30 — Koncert. z Warsz.,
18.50 — Rozmaitości, program na dzień 
nast., kom. Tęńtru Polsk., przegląd wido­
wisk, 19.15 — Wiadomości przyjemne 
i pożyteczncWz Warsz., 19.30 — Skrzynka 
pocztowa, 19.58 — Sygnał ipżąsu, 20.00 — 
Intermezzo muzyczne, 20.10 — Kwadrans 
literacki z Krakowa,.-20.30 — Koncert 
z Warsz;,; 21.30 — Słuchowisko z Pozna­
nia, 22.15 — Kom. meteor., program na 
dzień nast., 22.25 — „Przeszkody w od­
biorze^ audyayj radjowych i ich zwalcza- 
mjjJH 23p00 — Muzyka lekka.

Piątek 30 5.
11.58 — Sygnał ózasu, hejnał z Wieży 

Marj. w Kraków®  1/05  - Koncert z płyT 
gramof., 1;3'10 — Kom. meteor., 16.00 —

APieśni maju we >z Widzy Marj. w Krako­
wie® 16.20 — K oiu/G asp. oraz Teatru 
Polsk., 16.40 — Końćert z płyt gramof.,
17.15 — Odczyt z Krakowa, 17.45 — Kon- 

Tbórt z Warsz., 18.45 — Rozmaitości, pro- 
gramOia dzień nast., kom. Teatru Polsk., 
przegląd widowisk, 19.05 — Codzienny od­
cinek powieściowy, 19.20 — Intermezzo 
mnzyńzne, 19.30 — „Ze świata przyrody — 
O zwi( rzętaeh dostarczających futer.”,
19.58 — Sygnał czasu, 20.00 — Kom. Zw. 
Młodz. Polsk.#20.05 — Komunikaty spor­
towe, 20.15 — Koncert symfoniczny z Fil- 
harmonji Warsz., po koncepcie kom. me­
teorologiczny, program na dzień nast.,
23.00 — Skrzynka pocztowa w jęz. franc.

, Sobota 31. 5.
11.58 — Srcgnał czasu, hejnał z Wieży 

Marj. w K rakow i^ 12.05 — Koncńrt z płyt 
■łframof., 13.10 — Kom. meteor., 15.40 — 
Kom. Gosp. oraz Teatru Polsk., .16.00 — 
Pieśni majowe z Wieży Marj. w Krako­
wie, 16.15 — Skrzynka pocztowa Radjo-

stalcji Katów, dla dzieci, 17.00 — Trans­
misja źó szkoły powszechnej. Lekcję śpie­
wu prowadzi p. L. Janicki, 17.40 — Roz­
maitości, program na dzień nast., kom. 
Teatru Polsk., przegląd widowisk, 18.00 — 
Słuchowisko dla dzieci i młodz. z "Warsz., 
18-30 -— „Śląsk i ślązaky w powieści poi 
skiej”, 19.00 — Nabożeństwo majowe 
z Krakowa, 19.58 — Sygnał czasu, >20.00
- - „Portret w Anglji — Reynolds ijGains 
borof B ”? 20.30 — Koncert z Warsz., 22.00
— Fnljeton z Warsz., 22.15 — Kom. me­
teorologiczny, prag:ram na dzień następny,
22.25 — Nadprogihun, 23.00 — Muzyka 
lekka.

N ak ład em  i  d ru k iem  K . M ia rk i Sp. W yd. z o. p.
w M ikołow ie.

R e d ak to r odpow .: St. H e n n an ó w n a  w  M ikołow ie.

Ogłoszenia Magistratu 
miasta MiKołowa

Magistrat miasta Mikołowa rozpisu­
je niniejszem

PRZETARG OFERTOWY
na wykonanie następujących robót 
i dostaw/.-'
1. ..-Budowę ulicy Gimnazjalnej o dłu­

go śc i  700 m„
2. W ykonanie kanalizacji na tejże uli­

cy,
3. Dostawa kraw ężników ew. i kostek 

brukowych.
Oferty wraz z ogólnemi i szczegól- 

nemi warunkami, które będa stanowiły 
integralną Uzęść umowy, podpisane 
przez oferentów, należy wnosić do Ma­
gistratu w  Mikołowie w  kopertach za­
pieczętowanych z napisem „Oferta na 
wykonanie ulicy Gimnazjalnej",

do dnia 4. czerwca b. r. do godziny 12. 
w południe

w którym to dniu i godzinie w  sali po­
s iedzeń  Magistratu nastąpi otwarcie ich 
w  obeęjjp4ii> c\W przybyłych oferen­
tów lub ich zastępców.

O prace rozpisane ubiegać się mogą 
tylko lirmy fachowe. Magistrat za ­
s trzega sobie bez względu na wysokość 
ofert prawo wolnego w yboru oferenta 
i unieważnienie przetargu bez podania 
powodu.

Do ofert należy dołączyć kwit „Ka­
sy Miejskiej" na złożone wadjuni w  w y ­
sokości trzy  procent sumy oferowanej 
w  gotówce, papierach państw owych 
lub gwarancji bankowej. Oferent, któ­
remu się przydzieli .wykonanie pracy  
i dostaw, a który odmówi podpisu u- 
mowy, traci złożone wadjum na rzecz 
miasta Mikołowa.

Warunki i ślepe kosztorysy są do 
przejrzenia w Miejskim Urzędzie Bu­
dowlanym, ratusz, pok. nr. 8, resp.
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tamże do nabycia za opłatą ad 1 i 2 
za 12,50 zł. za los 3-ci, 3,00 zł. Oferty 
składać można na każdy los osobno lub 
tez wszystkie  razem.

M i k o ł ó w ,  dnia 19. maja 1930 r.
M a g i s t r a t .

(—) Ko j ,  burmistrz.

O D P I S .
Starostwo w Pszczynie.

L. dz. G. 886/42.
Pszczyna, dina 19. maja 1930 roku.
Na mocy Rozporz. P rezyden ta  Rz 

P. z dnia 31 sierpnia 1926 r. Dz. U. Rz 
P. Nr. 91, poz. 527 — o zabezpieczeniu 
podaży przedmiotów pow szedniego 
użytku oraz rozporządzenia Ministra 
Spraw  W ew nętrznych  z dnia 19 lipca 
1928 r. (Dz. U. R. P. Nr. 87, poz. 761) 
ustalam po wysłuchaniu opinji Komisji 
Cennikowej dla Pow ia tu  Pszczynskie- 
go na zasadzie upoważnienia Śląskiego 
Urzędu W ojewódzkiego następujące 
ceny m aksymalne:
1 kg. chleba z 65 fo -owej mąki

żytniej . . . .  0,39 zł. 
%  kg. wieprzowiny . .1 ,7 0  zł.
% kg. wołowiny . . . 1,40 zł.
%  kg. cielęciny . . . 1,50 zł.
%  kg. słoniny solonej . 1,70 — 1,80 zł.
%  kg. sadła . .1 ,7 0  — 1,80 zł.
%  kg. kiełbasy krak. 2,00 — 2,20 zł.
%  smalcu amerykańskiego . 180 zł.
%  salcesonu . . 2,00 — 2,20 zł.
%  kg. wątrobianki . 2,00 — 2,20 zł.

Winni przekroczenia wyżej ustano­
wionego cennika ulegną karze aresztu 
do 6 tygodni lub g rzyw ny  do 10 000,— 
zł., stosownie do postanowień art. 4 
Rozporz. P rezyden ta  Rz. P . z dnia 31. 
sierpnia 1926 r. (Dz. U. R. P. Nr. 91, 
poz. 527).

S t a r o s t a .
wz. podpis: Dr. Riess. 

 :o:------
Pow yższe podaje się niniejszem do 

ogólnej wiadomości.
M i k o ł ó w ,  dnia 22. maja 1930 r.

M a g i s t r a t .
(—) K o j, burmistrz.

OGŁOSZENIE.
W  dniach 30 i 31 maja oraz 2, 3, 4Ł 

5, 6, 7, 10, 11, 12 i 13 czerwca 1930 r. 
odbędzje się w  mieście Mikołowie po­
bór rocznika 1909.

P. T. właścicielom lokali gospodnio- 
szynkarskich i sklepów detalicznej 
sprzedaży napojów alkoholowych po­
daje się niniejszem do wiadomości, że 
na zasadzie art. 2 ustaw y z dnia 6 ma­
ja 1924 r. (Dz. U. R. P. Nr. 44, poz. 460), 
zakazana jest w  mieście Mikołowie 
sprzedaż lub podawanie napojów alko­
holowych w wszystkich powyżej w y ­

mienionych dniach, w  których poboro­
wi s taw ać  będą do przeglądu wojsko­
wego i to każdodziennie od godziny 
22-giej w  dniu poprzedzającym urzędo­
wania Komisji poborowej, do godziny 
15-tej dnia w  którym  Komisja poboro­
wa odbyw a swe czynności.

Pow yższy  zakaz obejmuje w sz y ­
stkie napoje alkoholowe, które zaw ie­
rają więcej aniżeli 21/ł^§ alkoholu

Przekroczenia karane będą g rzy w ­
ną od 200 do 1000 złotych wzgl. a re ­
sztem od 1 do 3 miesięcy a nawet może 
być orzeczone cofnięcie koncesji.

M i k o ł ó w ,  dnia 19. maja 1930 r.
M a g i s t r a t .

Biuro wojskowe.
(—) K o j ,  burmistrz.

O D P I S .
OBWIESZCZENIE.

Franciszek Pasieka z Mikołowa 
zamierza poza zabudowanym obwodem 
miasta Mikołowa położonej, dotąu nie­
zabudowanej parceli w ybudow ać dom 
mieszkalny i chlew, w którym  to celu 
wniósł o zezwolenie osadnicze.

W niosek ten podaje się niniejszem 
do ogólnej wiadomości, z zaznacze­
niem, że przeciwko niemu mogą 
uprawnieni do używania  sąsiednich 
gruntów w nieść sprzeciw do W ydziału 
Pow iatowego w  Pszczynie w  czaso­
kresie preklauzyjnym dni dwudziestu 
jeden o ile zachodzą okoliczności, 
że z powodu nowej osady ich pola, la­
sy, ogrod3r i s taw y  rybne mogą ponieść 
szkodę.

Wymieniony czasokres rozpoczyna 
się dla wszystkich interesowanych 
z dniem, w  którym  obwieszczenie tę  

'w  sposr.b w  danej miejscowości zwykle 
u /y w a n y  ogłoszony zostanie.

(Pszczyna, dnia 14. maja 1930 roku.
Prezes Wydziału Pow iatowego.

podpisał. (Dr. Jarosz). . 
 :o:------  1

Pow yższe  podaje się do publicznej 
wiadomości.

M i k o ł ó w ,  dnia 21. maja 1930 r.
Zarząd Policji Miejskiej.

(—) K o j ,  burmistrz.

O D P I S .  ' 
OBWIESZCZENIE.

Dziubany Paw eł z Mikołowa za­
m ierza poza zabuaowranym obwodem 
miasta Mikołowa położonej, dotąd nie­
zabudowanej parceli w ybudow ać dom 
mieszkalny i chlew, w  którym  to celu 
wniósł o zezwolenie osadnicze.

W niosek ten podaje się niniejszem 
do ogólnej wiadomości, z zaznacze­
niem, że przeciwko niemu megą 
uprawnieni do używania sąsiednich 
gruntów wnieść sprzeciw do W ydziału 

V

Pow iatow ego w  Pszczynie w  czaso­
kresie preklauzyjnym dni dwudziestu 
jeden o ile zachodzą okoliczności, 
że z powodu nowej osady ich pola, la- 
'Sy,; ogrody i s taw y  rybne mogą ponieść 
szkodę,

W ymieniony czasokres rozpoczyna 
się dla wszystkich interesowanych 
z dniem, w  którym  obwieszczenie to 
w  sposób w danej miejscowości zwykle 
używ any ogłoszony zostanie.

Pszczyna, dnia 13. maja 1930 roku. 
Prezes W ydziału Powiatowego.

podpisał. (Dr. Jarosz).
 :o :------

Pow yższe  podaje się do publicznej 
wiadomości.

M i k o ł ó w ,  dnia 20. maja 1930 r. 
Zarząd Policji Miejskiej.

(—) K o j ,  burmistrz.

Śląski Urząd W ojewódzki 
w Katowicach

L. Wojsk. 910/15.
OBWIESZCZENIE, 

o ogólnym poborze do wojska m ężczyzn  
urodzonych w roku 1909.

Na podstawie art. 3 ustaw y z dnia 
26 lutego 1930 o poborze rekru ta  w  r. 
1930 oraz art. 36 ustaw y o powszech­
nym obowiązku wojskowym z dnia 23 
maja 1924 r. (znowelizowanej rozporzą­
dzeniem P rezyden ta  Rzeczypospolitej 
Polskiej z dnia U stycznia 1928 r. Dz. 
Ust. Nr. 4, poz. 26), ogłoszonej w  Dz. 
Ust. R. P. Nr. 46 z roku 1928, poz. 458, 
podaję niniejszem do publicznej w iado­
mości, że na obszarze W ojew ództw a 
Śląskiego .

OGÓLNY POBÓR 
odbędzie się w  czasie 

od dnia 2. maja do 30. czerw ca 1930 r. 
włącznie.

Do poboru w  pow yższym  czasie o- 
bowiązani są stawić się . mężczyźni, 
podlegający powszechnemu obowiązko­
wi wojskowemu:
1. którzy w roku 1930 kończą 21 rok 

życia, a zatem mężczyźni urodzeni 
w roku 1909,

2. będący jeszcze w wieku poboro­
wym  tj. urodzeni w  latach 1907 
i 1908, a przy Drzeglądach w roku 
1928 i 1929 uznani za czasow o  
niezdolnych dc czynnej służbj woj­
skowej, a więc którym ze względu 
na stan zdrowia udzielono odrocze­
nia do nowego przeglądu (kategorja 
, , B “ ) .

3. którzy bodąc w wieku poborowym  
dotychczas nie uczynili zadość obo­
wiązkowi stawienia się przed Komi­
sją poborową (art. 35. ustawy o 
powszechnym obowiązku wojsko­
wym,
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4 którzy zgłosili w  Powiatowej Ko­
mendzie Uzupemień właściwej dla 
ich faktycznego miejsca zamieszka­
nia, gotowość wstąpienia ochotniczo 
do czynnej służby wojskowej 
(ochotnicy),

5. wreszcie obywatele państw oncych, 
którzy w okresie ustalonym dla 
wieku poborowego, lub przed tym  
okresem nabyli w drodze nadania 
obyw atelstwo polskie (art. 7 ustaw y 
o powszechnym obowiązku wojsko­
wym).

§ 2.
Termin stawiennictwa poborowych 

przed Komisją Poborow ą podaje umie­
szczony poniżej szczegółow y plan prze­
prowadzenia poboru, zestawiony przez 
powiatową władzę administracji ogól­
nej.

§ 3.
Poborowi i ochotnicy mają p rzy ­

nieść ze sobą dow ody  stwierdzające 
tożsamość ich osoby, a posiadający o- 
sobiste wojskowe dokumenty mają 
przynieść je również do poboru.

§ 4.
W  myśl postanowień art. 49 ustaw y 

o powszechnym obowiązku wojsko­
w ym  — poborowi i ochotnicy, uznani 
za zdolnych do czynnej służby wojsko­
wej, k tórz3' ukończyli:
1. szkolę średnią ogólno - kształcącą 

państwową lub prywatną, mającą 
praw a szkół państwowych, albo,

2. inną szkołę krajową łub zagraniczną, 
państw ow ą lub prywatną, którą Mi­
nister W yznań Religijnych i Oświe­
cenia Publicznego uzna za rów no­
rzędną ze szkołą średnią ogólno­
kształcącą, t. j. złożyli egzamin doj­
rzałości gimnazjalny lub seminarjal- 
ny, w  innych szkołach zaś ustano­
wiony egzamin końcowy,

odbędą skróconą służbę wojskową, któ­
rej czas trwania ustali rozporządzenie 
Ministra Spraw  W ojskowych, jednak 
na okres nie dłuższy niż 15 miesięcy.

Słuchacze państw ow ych szkół za­
wodowych, których warunkiem przy­
jęcia na pierw szy kurs jest ukończenie 
connimniej 6 klas szkoły średniej ogól- 
no-kształcącej i w  których nauka trw a  
nie mniej niż 3 lata (tak zwane szkoły 
zaw odow e typu wyższego), odbędą 
również skróconą służbę czynną po 
ukończeniu 4 półroczy takiej szkoły 

Przeznaczenie do skróconej czynnej 
służby wojskowej z tytułu posiadania 
cenzusu naukowego, zgodnie z posta­
nowieniami art. 49 ustaw y o powszech­
nym obowiązku wojskowym  dokony­
wać będą z urzędu Pow iatow e Komen­
dy  Uzupełnień. W noszenie w  tej spra­
wie podań odpada. Niezależnie od po­
w yższego poborowy, któremu przysłu­

GAZF.TA M IK O ŁO W S K A

guje praw o skróconej czynnej służby 
wojskowej z art. 49, winien przynieść 
ze sobą do Komisji 3oborowej św ia­
dectwo, wzgl. inny dokument, s tw ie r ­
dzający w  sposób dowodny to praw o 
i oKazać go wojskowemu członkowi 
Komisji Poborowej.

§ 5.
Na zasadzie art. 55 ustaw y o pow ­

szechnym obowiązku wojskowym  — 
duchowni wyznania  katolickiego, któ­
rzy otrzymali święcenia, zakonnicy te ­
go wyznania, k tórzy złożyli śluby, 
uczniowie seminariów katolickich i no­
wicjusze zakonów i zgromadzeń kato­
lickich, tudzież duchowni innych przez 
Państw o uznanych wyznań chrześci­
jańskich, k tórzy otrzymali ‘ w yższe  
święcenia i zakonnicy, k tórzy złożyli 
uroczyste śluby zakonne, wreszcie  za­
twierdzeni przez w łaazę  rządow ą rabi­
ni i podrabini, oraz duchowni innych 
uznanych wyznań niechrześcijańskich 
— zostaną przy poborze bez poddawa­
nia przeglądowi wojskcwo-lekarskie- 
mu zaliczeni do pospolitego ruszenia 
bez broni

Zgłoszenie praw a do ulgi z art. 55 
ma nastąpić najpóźniej w  dniu poboru 
danego poborowego.

§ 6.
Odroczenie terminu odbycia czyn­

nej służby wojskowej na zasadzie art. 
57 us taw y  o powszechnym obowiązku 

•wojskowym może być udzielone:
1. jedynjun żywicielom rodziny, o ile 

utrzymanie tej rodziny jest zależne 
od ich pracy i o ile poborowi ten 
obowiązek istotnie spełniają,

2$ właścicielom odziedziczonych go­
spodarstw  rolnych,

3. poborowym odbywającym nauki 
■ teoretyczne i praktyczne.

S tara jący  się o odroczenie na pod­
stawie jednego z wyżej wymienionych 
tytułów, winien najdalej do czternastu 
dni po uznaniu go za zdolnego do czyn­
nej ! służby wojskowej (kat. ,,A“), 
wnieść podanie do powiatowej władzy 
administracji ogólnej.

Uprawnionymi do wnoszenia podań 
są poborowi i ich rodzina t. j. ojciec, 
matka, także nieślubna,® dziadkowie 
i babki, bracia i siostry, zarówno ślubne 
jak i nieślubne, oraz ich ustawowi za­
stępcy.

Do podania o odroczenie czynnej 
służby wojskowej z tytułu, że poboro­
w y  jest jed y iy m  żywicielem rodziny, 
Piowinien dołączyć następujące doku­
menty: 1
a) w yciąg  familijny na podstawie ksiąg 

ludności stałej, względnie ksiąg me- 
trykularnych lub rejestrów  urzędu 
stanu cywilnego, obejmujący całą 
rodzinę poborowego.

Str. 7.

W  wyciągu tym winni być umie­
szczeni w szyscy  członkowie rodziny 
bez względu na to, czy mieszkają ra ­
zem czy też oddzielnie. Jeżeli w ycią­
gu takiego z jakichkolwiek przyczyn 
nie można dołączyć, należy podanie 
uzupełnić zaświadczeniem Urzędu 
gminnego (Magistratu), o ilości człon­
ków danej rodziny z wymienieniem 
każdego poszczególnego członka i do­
łączeniem ich m etryk  urodzenia,
b) zaświadczenie Urzędu gminnego 

(Magistratu) o stanie majątkowym, 
dochodowym i zarobkow ym  proszą- 

■ cego i jego rodziny.
‘ Zaświadczenie to powinno ’ do­

kładnie w y k azy w ać  stan m ajątkow y z 
wyszczególnieniem posiadanych nieru­
chomości, oraz wartości i dochodu z po­
siadanego majątku

Do podania o odroczenie czynnej 
służby wojskowej z tytułu odziedziczo­
nego gospodarstwa dołączyć należy:
a) dowód sposobu nabycia gospodar­

stw a ■ rolnego, określonego w  ust. 
p ierwszym art. 59 ustaw y;

b) poświadczenie przełożonego Urzędu 
grrinr:ego i dwóch członków gminy, 
których synowie pełnią czynną 
służbę wojskową, że poborowy zaj­
muje się sam prowadzeniem gospo­
darstwa, oraz, że dochód z gospo­
dars tw a  w ysta rcza  na w yżyw ienie  
jednej rodziny, złożonej z pięciu 
osób i nie przekracza trzykrotnie 
takiego dochodu.
Do podania o odroczenie czynnej 

służby wojskowej z tytułu odbywania 
studiów teoretycznych lub p rak ty ­
cznych dołączyć należy zaświadczenie 
odnośnego zakładu naukowego, do któ­
rego poborowy w danym roku szkol­
nym uczęszcza, stwierdzające, że pobo­
ro w y  jest uczniem względnie słucha­
czem rzeczywistym  (zwyczajnym) da­
nego zakładu naukowego.

Uczniowie terminujący w  rzemiośle 
u majstrów i terminujący w  handlu za­
miast .zaświadczeń zakładów nauko­
w ych winni dołączyć poświadczenie 
odnośnych Stowarzyszeń handlowych 
względnie ’ przemysłowych, potwier­
dzonych p rze /  w łaściwą władzę prze­
m ysłową lub zaświadczenie Izb han­
dlowych i przemysłowych.

W  braku Stow arzyszeń  i Izb han­
dlowych względnie przemysłowy cn za­
świadczenie takie winna wydać w ładza 
p rzem ysłow a względnie handlowa.

§7.
' P rośby  o ponowne przyznanie odro­

czenia terminu odbycia służby czynnej, 
mają być wniesione do w łaściwej po­
wiatowej w ładzy  administracji ogólnej 
najpóźniej do d n a  1. lipca 1930 r.



Str. 8. G A Z E T A  M IK O ŁO W S K A . N r. 21.

Poborowi rocznika 1907 korzysta­
jący z odroczeń terminu odbycia służby 
czynnej jako jedyni żywiciele rodzin, 
względnie właściciele odziedziczonych 
gospodarstw rolnych (art. 57, p. 1 i 57, 
p. 2 ustawy), — o ile warunki na pod­
stawie których przyznano im praw o do 
korzystania w  latach poprzednich, nie 
uległy żadnej zmianie i t rw ają  nadal 
bez p rzerw y — powinni złożyć w  tym  
samym terminie t. j. do 1. lipca 1930 r. 
u właściwej powiatowej w ładzy  admi­
nistracji ogólnej prośby o przyznanie 
im p raw a do skróconej (pięciomie- 
cięcznej), służby czynnej w  myśl art. 
60. us taw y o powszechnym obowiązku 
wojskowym.

Prośby  wniesione po tym  terminie 
nie będą uwzględniane i pozostaną bez 
rozpatrzenia.

§ 8.
Kto bez uzasadnionych przyczyn 

nie stawi się przed Komisją Poborow ą 
(art. 97. p. 2 ustaw y o powszechnym 
obowiązku wojskowym), ulegnie karze 
grzyw ny do 500 zł., lub aresztem do 6 
tygodni, albo obu tym karom łącznie.

Kto nie stawi się przed Komisją P o ­
borową w  zamiarze uchylenia się od 
służby wojskowej, karany będzie — w  
myśl art. 99 i 115. p. 1), powołanej u- 
s taw y  — za w ystępek więzieniem do 
lat dwóch.

Z zasądzeniem łączy się u tra ta  p ra­
w a  do korzystania z ulg i odroczeń 
przewidzianych w  ustawie o powszech­
nym obowiązku wojskowym.

W o j e w o d a .
(—) Dr. Grażyński. 

 :o:------
P ow yższe  podaje się do ogólnej 

wiadomości.
M i k o ł ó w ,  dnia 14. maja 1930 r.

M a g i s t r a t .
Biuro wojskowe.

(—) K o j ,  burmistrz.

P L A N  
poboru rocznika 1909. 

Mikołów, Restauracja p. Kiela
30. 5. 1930 Mikołów, Zarzecze.

rocznik: 1907, 1908.
31. 5. 1930 Mikołów, Zawada.

rocznik 1909 do lit. R. 
włącznie .

2. 6. 1930 Mikołów, Łaziska Dolne.
3. 6. 1930 Podlesie.

rocznik 1909 reszta.
4; 6. 1930 Piotrowice, Panewnik. 

rocznik: 1907, 1908.
5. 6. 1930 Piotrowice, Smiłowice.
6. 6. 1930 W yry , S tara  Kuźnia.

rocznik 1909.
7. 6. 1930 Łaziska Górne.

rocznik 1908, 1909.
10. 6. 1930 Łaziska Górne, Zazdrość, 

Łaziska Średnie.

11. 6. 1930 Mokre, Borow a Wieś, Za­
wiść.

12. 6. 1930 Orzesze.
13. 6. 1930 Ornontowice, Pan iow y Ka­

mionka, 
rocznik 1907.

Data ukończenia czynności Komisji:
13. czerwca 1930 r.

Obelgą
rzuconą na p. iuljannę Jabłekówną
niniejszem odwołuję i za wyrządzoną 
krzywdę przepraszam.

Marja Ziajkówna.

Szan. Obywatelstwo
Podaję niniejszem do wiado­

mości, że z dniem 1-go maja
otwarłem dorożkarstwo.

O łaskawe poparcie swojego 
przedsięwzięcia prosi

Maksymiljan Tabor
MI K U Ł Ó W ,  Klasztorna 11

23. czerw ca 1930 r. dodatkowy po­
bór dla całego powiatu w  Domu Ludo­
w ym  w  Pszczynie.

Poborowi winni się s tawić przed 
Komisją poborową w stanie trzeźwym, 
czystej bieliźnie i wymyci.

S t a r o s t a :
(Dr. Jarosz).

Dobrze utrzymany

w t o k  dziecięcy
jest do sprzedania
Z g ł o s z e n i a  o 1 1  u l i c a  P a l n a  18

Pokój meblowany
o zaraz do wynajęcia.
Zgłoszenia do Administracji tej Gazety.

\  »• / /

P r a ć  t a n i o  c z y  d r o g o ?  
K t  o weźmie Persilu  o d p o w ie d n ią  
ilość i rozpuśc iw szy  go w  zimnej 
wodzie zagotuje bieliznę krotko raz 
jeden, osięgnie najlepszy rezultat i zao~ 
szczędzi wysiłku, czasu i pieniędzy. 
Wiadomo przecież, jak nadzwyczajnie 
wydajnym jest Persil! 1 paczka Persilu 
wystarczy na 7̂ h do 3 wiader wody.


